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S I E M E N S
B U D O W A  K O M PL E T N Y C H  E L E K T R O W N I, E L E K T R O W N I O K R ĘTO W Y C H . P O D ST A C JE  T R A N SF O R ­
M ATO RO W E. PO D ST A C JE  Z P R Z E T W O R N IC A M I. SIE C I K A B L O W E  I N A P O W IE T R Z N E , ORAZ W Y PO ­

S A Ż E N IE  TYC H  IN STY T U C Y J. W M ASZYNY I A PA R A T Y  Z IC H  PRZYN ALEŻNO ŚCIA M I. IN ST A L A C JE  
O K R Ę T O W E . W Y P O SA Ż E N IE  E L E K T R Y C Z N E  SOW NIC.

K O L E JE  E L E K T R Y C Z N E . T U R B IN Y  P A R O W E . Z B IO R N IK I PA R Y . IN ST A L A C JE  W Y SO K IE G O  N A P IĘ ­
CIA. L IC Z N IK I. IN ST A L A C JE  ŚW IE T L N E . E L E K T R Y C Z N E  P IE C E  D L A  P R Z E M Y SŁ U  I O G R Z E W A N IA . 
W E N T Y L A T O R Y , W A C H L A R Z E  I POM PY. E L E K T R Y C Z N E  W ÓZKI C IĘŻA R O W E, PR O ŻEK TO R Y , SZ T U ­

CZNE D E SZ C Z O W N IE . IN ST A L A C JE  DOM OW E.

E L E K T R Y C Z N E  PR ZY R Z Ą D Y  M IER N IC ZE DO CELÓW  L A B O R A T O R Y JN Y C H  I PR Z E M Y SŁ O W Y C H . 
E L E K T R Y C Z N E  TERM O M ETR Y. M IE R N IK I W ODY, GAZÓW, PA R Y , P O W IE T R Z A  I T. P . IN ST A L A C JE  
T E L E F O N IC Z N E , RĘCZNE I AUTOM ATYCZNE. AU TO M ATY CZNE O STRZ EG A CZE PO ŻA RO W E I STRÓ- 
Ź O W SK IE: ZEG ARY E L E K T R Y C Z N E . E L E K T R Y C Z N A  O CH RO NA SK AR BCÓ W . OZONIZATORY I PRZE- 
W IE T R Z N IK I OZONOW E. K A B L E  M O R SK IE I SP R Z Ę T  K A B L O W Y . A P A R A T Y  R A D JO FO N IC Z N E , GI-

G ANTO FO N Y. RA DJO G O NJO M ETRY.
SB

B U D O W A  ZA K Ł A D Ó W  W O DNYCH , K O L E JE  NO RM ALNO  I W ĄSK O T O R O W E . B U D O W A  T U N E L I. B U ­
DO W A PORTÓW . ROBOTY RZECZNE. R E G U L A C JA  R Z E K . RO BO TY Ż E L B E T O N O W E . B U D O W A  DRÓG.
Specjalność: U suw anie w od y  gruntowej, beton lany, tynk torkretow y, tłuczek  kam ienny.

SIEMENS Sp. z o. 0. Gdańsk, Gdynia, Grudziądz i t. d. FABRyKfl w PABIANICACH
FILJE WE WSZYS I KICH WIĘKSZYCH MIASTACH ŚWIATA

POLSKIE 
T O W A R Z Y S T W O  

K S I Ę G A R N I
KOLEJOWYCH

„RUCH'* z
TEL. 27900 RYNEK KASZUBSKI 21

P O L E C A  

Wydawnictwa baletrystyczne, naukowe 
i turystyczne 

R o z k ł a d y  ja zd y . 
Pocztówki, albumy, mapy, przewodniki. 

M a t e r j a ł y  p i ś m i e n n e .  
W y p o ż y c z a ln ia  k s iążek .

W yłączność reklamy na Kolejach 
i Urzędach Pocztowych.

1829  Sio lal Islinla litmy-1929
nojwicKsu n n i  oni m m i  w komo
KAPITAŁ ZAKŁADOWY Zł. 4,284,000. 

TOW. AKC.

X F R A N A SZ E K ”
WARSZAWA, WOLSKA Nr. 41. 

Telefony: 1-71, 1-73, 1-75, 1-79, 203-27. 

MAGAZYN DETALICZNY: 
K rak/Przedm ieście Nr. 15. Tel. 1-72. 

OBICIA WYROBU WŁASNEGO I ZAGRA­
NICZNE — OBICIA DLA WSZYSTKICH: 
OD NAJSKROMNIEJSZYCH DO NAJWY­

TWORNIEJSZYCH.



K I M  HO O i* u u . no o i,
GDYNIA i GDAŃSK GDYNIA A ND  DANZIG

M a k l e r s t w o o k r ę t o w e  S h i p b r o k e r s  a n d  

P r z e d s ta w ic ie ls tw a  o k r ę to w e  S t e a m s h i p - A g e n t s

SZAFRANEM I ROSZCZYK
INŻYNIEROWIE — POZNAŃ

FABRYKA BUDOWY OGRZEWAŃ 
CENTRALNYCH I WENTYLACJI

ROK ZAŁOŻENIA 1898

WARSZTATY: ul. Dąbrowskiego 83-85 B I U R A :  ul. Fredry 6 Telefon nr. 59-22, 59-29
z bocznicą  kolejow ą. Tel. 66-37

O d d z i a ł  w W a r sz a w ie :  INŻ. T. NOWIŃSKI, ulica Mokotowska nr. 24, Telefon nr. 188-22
O grzew a parą n isk iego  c iśn ie n ia — O grzew ania m ieszkaniow e — O grzew ania w odne — W entylacje m ech a n czn e  dop ływ ow e  
i w y c ią g o w e— Suszarnie drzew a— Suszarnie m ydła— K uchnie parow e— Łaźnie parow e— W odociągi i kanalizacje — Cieplarnie

Fabrykacja bojlerów , rezerw oarów  i t. p.

99 A L I D  A G 99

PO W SZ E C H N E  G D A Ń S K IE  
T O W A R Z Y S T W O  
PRZEŁADUNKOWE

G D A Ń S K ,  M I L C H K A N N E N G A S S E  12

T-WO P R Z E Ł A D U N K O W E  
W G D Y N I

s. z. o. o.
G D Y N I A , UL.  P O R T O W A  1

PRZEŁADUNEK MASOWYCH 
T O W A R Ó W  W Ł A S N E M I  

U R Z Ą D Z E N I A M I



Tow. Akc.

Kabel Polshi
w  Bydgoszczy.

Najstarsza w kraju fabryka, produkująca 
od r. 1923 kable ziemne w ołowiu i pancerzu 
żelaznym.

Produkcja kabli obejmuje: kable dla prą­
dów silnych na napięcia do 30-000 Volt, kable 
dla prądów słabych, telefoniczne do 1000 par, 
telegraficzne, blokowe, stacyjne i t. p.

S p ec ja ln y  d z ia ł stanowią przewodniki 
wszelkich typów i rodzaji dla siły i światła, 
kabelki polowe i t. p.

Jako najnowszy etap w powiększeniu za­
kresu produkcji wprowadzono dział fabrykacji 
kabli dalekosiężnych—międzymiastowych.

Fabryka uzyskała dwukrotnie odznaczenie 
złotym medalem na wystawach krajowych.

WARSZAWSKA FABRYKA

Wyrotów Ołowianych i Cynowych
W.  K EM NITZ

Warszawa-Praga, ul. Terespolska 24,
T elefon  84-24.

Rury i blacha ołow iana, drut z ołow iu. cyny  i kom po­
zycji, p lom by o łow iane. M ufy do łączen ia  kabli. Folja  
z o łow iu  oraz czystej cyn y  (stanjol), stanjol dla celów  
radiotechn icznych (kondensatorów  stałych). Cyna do lu­
tow ania zw yczajna oraz w rurkach napełn ionych  kala- 
fonją lub pastą. Pasta do lutow ania (rapidan), wełna  
ołow iana. W szelk ie  paski z o łow iu , cyny lub kom pozycji. 
B lacha alum injowa do szerok. 0.5 m., grubości 0,05 m.

JNKTI-LLOr \i Mc., Mai
ODDZIAŁ W KATOW ICACH 

RYNEK Nr. U — Telefon 12-38.
d o s t a r c z a :

wszelkiego rodzaju obrabiarki i narzę­
dzia do metali i drzewa, kompletne 
urządzenia warsztatów oraz maszyn 

i urządzenia hutnicze i odlewnicze. 
SPECJALNOŚĆ:  Tokarki precyzyjne 

„Meteor44.

9 9 DO NAG
GDAŃSKA FABRYKA OLEJU, MAR­
GARYNY i TŁUSZCZÓW JADALNYCH

sp. akc. GDAŃSK-OLIV A
OLEJ SO YA  

„ KOK O SO W Y  
,, SESAM O W Y  
„ ORZECHOW Y  

PALM OW Y

„DENA" margaryna, 
„COCOPUR" tłuszcz ja­

dalny,
„ S U P E R I O R - B R A N D •
szm alec i inne tłuszcze,

SCHW EDISCHE METALLWARENFABRIK

f t O P T I M U S 44

A .-G .

DANZIG-OLIVA
Spezialfabrik zur Herstellung von: Petroleum- 
gaskochern, Spirituskochcrn, Sturmlaterncn 

und Portierengarnituren.
V erkaufstelle  in P olen

S. B I R N B O L G,
Graniczna Nr. 6, Warszawa.

CENTRALA GOSPODARCZA PRZEMYSŁU BUDOWLANEGO
Spółka z ogran czoną odp ow ied zia lnością

WARSZAWA, ALEJA UJAZDOWSKA Nr. 39 
K a p i t a ł  z a k ł a d o w y  Zł. 300.000

T elefony: 429-50, 429-51, 72-65, 429-52 P. K. O. 18 410 A dres Telegr.: CENTRGOS, W A R SZ A W A

Firma założona w r. 1928, przedstawia Zrzeszenie, składające się z 28 większych Przedsiębiorstw 
Budowlanych, i ma na celu obronę interesów gospodarczych firm budowlanych, podniesienie ich 
sprawności technicznej i organizacyjnej z oparciem ich na zasadach naukowej organizacji pracy, 
dla zmniejszenia kosztów budowy, ułatwienie dopływu do przemysłu kredytów inwestycyjnych 
i obrotowych, okazywanie firmom pomocy w wyszukiwaniu robót, normowanie stanowiska firm 
budowlanych wobec całokształtu zjawisk gospodarczych, oraz obsługiwanie potrzeb przemysłu 
budowlanego przez organizowanie i prowadzenie odpowiednich placówek przemysłowych, handlo­

wych, kredytowych.



BANK CUKROWNICTWA
SPÓŁKA AKCYJNA

W POZNANIU.

Centrala: POZNAŃ, ul. Sew. Mielżyńskiego Nr. 7.
Oddziały: WARSZAWA, Krakowskie-Przedmieście Nr. 55.

LWÓW, ul. Jagiellońska Nr. 1
GDAŃSK, Bałtycki Bank Komisowy T. z o. p. i S-ka 

Towarzystwo Komandytowe w Gdańsku (Baltische 
Comissions-Bank G. m. b. H. & Co., Kommanditge- 
sellschaft), Melzergasse 11/13.

K onto przekazow e w BAN K U POLSKIM.

K onto w P. K. O. Poznań Nr, 202.764. K onto w P. K. O. W arszaw a Nr. 8.170.

W Y D Z I A Ł  B A N K O W Y :
Przyjmuje wkłady na rachunki bieżące, lokaty w walucie krajowej i zagranicznej, dokumenty do 
inkasa; załatwia przekazy i akredytywy w kraju i zagranicą oraz wszelkie inne operacje,

wchodzące w zakres bankowości.
W Y D Z I A Ł  K O M 1 S O W O - T O W A R O W Y :

Uskutecznia komisową sprzedaż na rynku wewnętrznym oraz eksport cukru z cukrowni zrzeszo­
nych w Związku Zachodnio-Polskiego Przemysłu Cukrowniczego i w Związku Zawodowym 
Cukrowni byłego Królestwa Polskiego. Uskutecznia zakup dla cukrowni materjałów opałowych

oraz nawozów sztucznych.

B A lf lS C H E

K O H L E N H A N D E L H E S E L L S C H A F T
M. B. H.

D A  1  T 1 O
ADR. TELEGR: BALTICKOHLEN DANZIG  
T E L E F O N :  D A N Z I G  2 5 7  11

G Ó R N O Ś L Ą S K I  W E G l E L  K A M I E N N I )
dla EKSPORTU, PRZEMYSŁU, ROLNICTWA 
i OPAŁU D O M O W E G O  z kopalń Księcia 
Pszczyńskiego— Katowice: Książę Marja-stacja 
Murcki. Książę-stacja Kosztowy. Szyby „Boer“- 
st. Kostuchna. Szyby „Piast“-stacja Kosztowy, 
Zj ednoczeni a  Brade-Książątko stacja Brada, 
Zjednoczenia Aleksander-stacja Łaziska G. Śl.

W E G IEE B U N K R O W Y



AMERICAN SCANIIC LINE
BEZPOŚREDNIA I REGULARNA KOMUNIKACJA MORSKA POMIĘDZY 
STANAMI ZJEDNOCZONEMI A. P. A POLSKIM PORTEM GDYNIĄ 

NAJTAŃSZY I NAJSPRAWNIEJSZY PRZEWÓZ TOWARÓW, POCZTY I PASAŻERÓW
I N I F O R M A C f E :

AMERIKAN SCANT1C LINE W POLSCE
SP. z o. o.

WARSZAWA, JEROZOLIMSKA 33, TEL. 95-96 i 97-57 GDYNIA~PORT TEL. 17-31

PO LSKI PRZEM YŚL  
RYŻOW Y

KRAKÓW, UL. KARMELICKA 6, TEL. 40-39

K O M U N A L N A  
K A S A  O S Z C Z Ę D N O Ś C I  

M I A S T A  G DY N I A
■

W G D Y N I

ZA D E K  I KRAKOW IAK
INOWROCŁAW, UL. SOLANKOWA 68, TEL. 3,91, 358

I N T E R E S  Z B O Ż O W Y  
IMPORT EKSPORT

SPECJALNOŚĆ JĘCZMIEŃ BROWARNY



R O K  11. W A R S Z A W A , W R Z E SIE Ń  1929 R. Nr. 9.

Jeden z dziewięciu okrętów American Scantic Line, utrzym ujących stałą komunikację m iędzy G dynią a Ameryką,
w trakcie w yładow yw ania w G dyni transportu samochodów.

CENA ZŁ. 1,50



T. A;

ZNACZENIE DOSTĘPU POLSKI DO MORZAi/

Z chwilą,, gdy myśl o odbudowaniu Państwa Pol­
skiego weszła w stadjum  swej realizacji, nie ulegało 
wątpliwości, że jedną z podstawowych gwarancyj 
trwałego zabezpieczenia odbudowanej egzystencji pań­
stwowej, oraz koniecznym warunkiem rozwoju d la ży­
cia gospodarczego Polski, jest zabezpieczenie jej swo­
bodnego dostępu do morza. Ten wzgląd, przemawiający 
całą siłą logiki politycznej i gospodarczej, znalazł zro­
zumienia w czasie konferencji pokojowej i mimo nieko­
rzystnych perypetyj, przez jakie przeszła w czasie tej 
•konferencji spraw a gdańska, odzwierciedlił się dokład­
nie w słynnej odpowiedzi Głównych Mocarstw Sprzy­
mierzonych i Stowarzyszonych, udzielonej Niemcom na 
ich uwagi co do warunków pokoju.

W  ten sposób, Polska znalazła swój dostęp do mo­
rza w podwójnej postaci. W  pierwszej przez inkorpo 
rację Pomorza w jej granice polityczne — w drugiej 
zaś, przez otrzymanie szeregu praw politycznych i eko­
nomicznych na terenie utworzonego przez T raktat 
W ersalski W. M. Gdańska.

Praw a, przyznane Polsce na tym ostatnim terenie, 
nosiły specjalny charakter zapewnienia naszemu P ań­
stwu swobody ruchu w porce gdańskim. Jakkolwiek 
uległy one zmniejszeniu na podstawie podpisanej 
w dniu 9 listopada 1920 Konwencji Paryskiej, będącej 
realizacją dyktatu, który Rząd Polski musiał przyjąć 
w Spaa — nie zatraciły one wspomnianego wyżej cha­

rakteru i dlatego rozważane być winny zawsze pod ką­
tem widzenia celu, ku któremu dążyły. W  dzisiejszej 
swej postaci przedstawiają się one następująco:

P o rt gdański znajdluje się pod wspólną adm inistra­
cją Polski i Gdańska za pomocą specjalnie utworzone­
go organizmu, noszącego miano Rady P ortu  i Dróg 
Wodnych w Gdańsku, złożonego z 5 komisarzy pol­
skich i z 5 komisarzy gdańskich, pod przewodnictwem 
prezydenta Rady, którego desygnuje Rada Ligi Naro­
dów zpośrócl osób narodowości szwajcarskiej, w razie 
niemożności pogodzenia się Polski i Gdańska co do je­
go osoby.

Niemniej jednak, Polska posiada zagwarantowane 
prawo importowania i eksportowania przez port gdań­
ski wszelkich towarów i produktów, nie zabronionych 
przez ustawy polskie. To samo prawo odnosi się natu­
ralnie i do osób wjeżdżających przez port gdański. 
W yraźna stypulacja tego postanowienia pozwala ko­
rzystać Polsce z tego praw a w każdym czasie, daje 
więc zupełną swobodę ruchu tak  w czasie pokoju jak 
i wojen i wyklucza jakątóolwiek ingerencję władz gdań­
skich w tej dziedzinie.

Z chwilą jednak, gdy doświadczenia z czasu woj­
ny bolszewickiej okazały naocznie, iż najbardziej na 
wet wyraźne postanowienia są zależne na terenie ob­
cym od dobrej woli mieszkańców tego terytorjuom —* 
co przedstawiło się szczególnie jaskrawo w czasie ów­
czesnego stra jku  gdańskiego robotników portowych —* 
stało się jasnem, że zupełna realizacja dostępu do morza 
może mieć jedynie miejsce za pośrednictwem własnego 
portu, na budowę którego wybrano małą osadę rybac­
ką, Gdynię.

Grały tu rolę również względy przezornej i dale­

kowzrocznej polityki gospodarczej. Odbudowujące się 
szybko państwo oraz potężniejące z dnia na dzień tę­
tno życia gospodarczego domagały się koniecznie tej 
budowy, gdyż nie ulegało wątpliwości, iż jedyny port 
gdański, nawet przy najbardziej intensywnej rozbu­
dowie, nie mógłby podołać w przyszłości potrzebom 
polskiego handlu zagranicznego. Że wzgląd ten był słu­
szny, świadczy o tern rok 1925, w którym to czasie 
wskutek strajku angielskiego i olbrzymiego eksportu 
polskiego węgla, nie byliśmy w stanie skierować wszy­
stkich ładunków przez Gdańsk i Gdynię i musieliśmy 
płacić wielki haracz portom niemieckim. H aracz ten 
istnieje do dzisiejszego dnia, a obecność jego świadczy 
wymownie zarówno o konieczności jaknajszybszej roz­
budowy Gdyni, jak  i intensyfikacji ruchu w porcie 
gdańskim. Zarazem kładzie kłam wszelkim twierdze­
niom propagandy niemieckiej, która w obronie por­
tów niemieckich wysunęła naiwny straszak konkurencji 
Gdyni w stosunku do Gdańska i oskarża Polskę, że bu­
duje Gdynię tylko ze względów politycznych.

Dzięki szybkiej rozbudowie Gdyni i zagwaranto­
waniu pełnej swobody ruchu w porcie gdańskim, stwo­
rzył Rząd Polski zasadniczą podstawę dla rozwoju 
i przyszłości naszego handlu morskiego. Od tej chwili 
winna wypełnić te zasadnicze ram y swą treścią, inicja­
tywa prywatna, która ma wdzięczne pole do popisu 
przez zorganizowanie współczesnych form handlu 
morskiego. W alka o odciągnięcie przeładunków od ob­
cych portów jest dążeniem do zaktywizowania naszego 
bilansu płatniczego i usamodzielnienia się polskiego 
handlu zagranicznego. Specjalne taryfy  kolejowe i por­
towe, uzgodnione z kosztami przewozu i tranzytu oraz 
przeładunków w obcych portach i przewozu obcenii ko­
lejami — stw arzają dla naszego kupiectwa pełne mo­
żliwości do wykorzystania. W  ten sposób inicjatywa 
pryw atna realizując walkę konkurencyjną z obcenii 
portami, będzie w stanie dać pełny walor temu hasłu, 
któremu na imię „wolny dostęp do morza“, tak żywo 
interesujący całe społeczeństwa i stanowiący tak wiel­
ką troskę naszego Rządu. W  jak najszerszych kołach 
społeczeństwa winna dlatego ugruntować się trwale 
idea, że dostęp ten jest zasadniczą podstawą naszej 
państwowości i jedną z trwTałych gwarancyj jej bytu, 
bez którego dalszy rozwój 30-milj on owego państwa 
byłby nie do pomyślenia.

„HABILL" Fabryka Gazomierzy, Poznań, ul. Dąbrowskiego 81, 
Tel. 68-74.

HOTEL CENTRALNY Aug. Józef Skwiercz, Gdynia, 
ul. Starowiejska.

POMORSKIE TOW. ROLNICZE Król. Jadwigi 20, Toruń.

ARCHIT. JAN MIKULSKI Przedsięb. budowlane i składy ma­
teriałów, Gdynia Szosa-Gdańska, tel. 29.

^ O L S K I BANK PRZEMYSŁOWY S. A. Oddział w Gdyni, 
ul. Abrahama.

LASY POLSKIE, Tow. Przemysłowo Leśne S. A. Bydgoszcz 
Kapuścisko Dolne, Tartak Parowy, Hurtownia drzewa, Własny

port.

DRUKARNIA^I KSIĘGARNIA ŚW. WOJCIECHA S. z o. o. 
Plac W olności, Poznań.



R A D O SŁA W  K R A JE W S K I:

ROZKWIT GDYNI DOMAGA SIĘ NOWEJ LINJI 
KOLEJOWEJ I UNJI POLSKO-CZECHOSLOWACKIEJ

Rozkwit Gdym to rozkwit polskiej ekspansji wiel- 
koświatowej, rozkwit dobrobytu Polski, tężyzny, rno- 
carstwowości polskiej.

Rozkwitowi Gdyni g rożą :
1 ) nasza własna słabość i
2) zła wola cywilizowanych wampirów z państwa 

bo jaźni bożej.
Nasza własna słabość przejawia się w tem, że gdy 

port Gdynia ma być wykończony według zgóry zakre­
ślonego programu w r. 1930, lin ja  kolejowa Katowice —• 
Gdynia nie będzie wykończona w r. 1931, według 
uprzedniego programu, co zahamuje rozwój Gdyni i na­
razi na znaczne stra ty  nasze przedsiębiorstwa ekspor­
towe, głównie kopalnie węgla.

Prace nad całkowitem uruchomieniem portu 
w Gdyni do końca 1930 r. rozdzielono dlatego pomię­
dzy trzy czynniki: 1 ) M inisterstwo Przemysłu i H an­
dlu, które zajęło się budową, portu i organizacją, m ary­
narki handlow ej; 2 ) Ministerstwo Komunikacji, które 
miało wybudować kolej węglową Katowice — Gdynia,
3) przedsiębiorstwa prywatne, które mają uruchomić 
urządzenia przeładunkowe i składy, statki morskie pod 
polską banderą, a przedewszystkiem zorganizować wy­
mianę towarów z zagranicą.

Ja k  wywiązują się te trzy czynniki ze swego zada­
nia, dotychczas i obecnie?

Departam ent Morski Min. P . i H. oddał do końca 
1928 r. gotowych do eksploatacji 1860 metrów bieżą- 
tych nadbrzeża, uruchomił 12  dźwigów, wybudował 
składy o powierzchni 11.500 mtr. kwadr, oraz portową 
sieć elektryczną i wodociągową. Państwowe przedsię­
biorstwo „Żegluga Polska4' posiada 5 okrętów pasażer­
skich i 9 towarowych, które do końca czerwca b.r. prze­
wiozły 909,000 ton towarów, a przebyły w 1928 r. 
156.800 mil, zawijając 190 razy do portów polskich, 
Gdańska i Gdyni, a 309 razy do cudzoziemskich.

M inisterstwo komunikacyj wybudowało do końca 
1928 r. w porcie sieć kolejową 36.290 m. długości i sta­
cję towarową Gdynia — Port. Ponadto, wykończywszy 
południowy, śląski odcinek kolei węglowej na linji H er­
by — Podzamcze, przystąpiło do budowy najtrudniej­
szego odcinka północnego: Bydgoszcz — Gdynia.

Niemniej imponująco przedstawia si’ę wynik pra­
cy przedsiębiorstw prywatych. Koncern węglowy „Ro- 
bur44 w Katowicach wydzierżawił w Gdyni przy nad­
brzeżu szwedzkiem na lat 35 plac przeładunkowy 585 m. 
długości, uruchomił 2 elektryczne dźwigi portal o wre 
i jedną wywrotnicę elektryczną. K apitał pryw atny wy­
budował 2 składy murowane o powierzchni 5.450 mtr. 
kwradr. „Polskarob44, spółka akc., utworzona przez „Ro- 
bur44 dla organizacji, przeładunku i eksploatacji że­
glugi, nabyła 4 statki o tonażu 10.100 tonn, 2 holowni­
ki i 4 berlinki. „Polsko-Brytyjskie Tow\ Okrętowe'4 uru­
chomiło pomiędzy Polską a Anglją 4 statki pasażersko- 
towarowe o łącznym tonażu 10.850 tonn brutto.

Oto są wyniki pracy w Gdyni do końca 1928 r.
Jak  przedstawia się stan robót w bieżącym 1929 

roku ?

Ministerstwo Przemysłu i Handlu pracuje nad wy­
kończeniem 1.580 mtr. nadbrzeża z urządzeniami prze- 
ładunkowemi i 2 murowanemi składami; w 1930 roku 
ma być wykończone dalsze 1.800 mtr. nadbrzeża i jeden 
skład murowany. Roboty wt porcie są w pełnym toku, 
gdyż gorący rzecznik polskiej gospodarczej ekspansji 
morskiej min. inż. Eugenjusz Kwiatkowski umiał zare­
zerwować sobie na ten cel potrzebne pieniądze.

K apitał prywatny przystąpił do dalszych inwesty- 
cyj w Gdyni. Koncern Gieschego wydzierżawił znaczną 
długość wybrzeża i zobowiązał się do uruchomienia wła­
snych statków morskich o łącznej pojemności 10.000 
tonn. Podobnie i koncern węglowy „Progres44 Firm y 
maklerskie i spedycyjne planują w Gdyni budowę 4 
składów cel n o-t ran zy t owych, a importerzy składu 
i chłodni pod śledzie, skład ryżu i roślin olejonośnych.

Ministerstwo Komuniikacyj pracuje w porcie nad 
budową torów kolejowych i stacyj przetokowo-odstaw- 
czych. Ponadto kończy północny odcinek kolei węglo­
wej Bydgoszcz — Gdynia. W  bieżącym roku miał być 
ponadto rozpoczęty środkowy odcinek kolei węglowej: 
Inowrocław — Wieluń. N a wykonanie robót, przewi­
dzianych planem na 1929 rok, potrzeba było 128  miljo- 
nów zł. Niestety Mi/n. Kom unikacji oddało na budowę 
kolei węglowej tylko 38 m il jonów zł., nie wystarczają­
cych nawet na zupełne wykończenie odcinka. Bydgoszcz 
— Gdynia, przeznaczają olbrzymie sumy na budowę 
gmachów i nowych dworców kolejowych, których budo­
wa bez szkody dla mocarstwowości i dobrobytu Polski, 
mogłaby poczekać jeszcze na lepsze czasy.

Ten ibrak pmyślenia gospodarczego, zdolności się­
gania wzrokiem w przyszłość przy uchwalaniu budżetu 
Ministerstwo Komunikacji jest wprost karygodny co 
również stwierdza „Dziennik Poznański44.

Brak 90 miljonów zł. w budżecie Min. Komunika­
cyj jest ciosem, wymierzonym w całość naszego progra­
mu morskiego. Brak 90 miljonów zł. na budowę kolei 
węglowej opóźnia pełną eksploatację portu gdyńskiego. 
Ograniczenie prac przy budowie kolei wstrzymuje 
wszystkie inwestycjo kapitału prywatnego w porcie 
gdyńskim, gdyż niepodobna budować kosztownych 
urządzeń przeładunkowych i uruchomić statków mor­
skich, gdy niema pewności dowozu towaru.

Z ła  wola cywilizowanych wampirów ludzkości 
w państwie niemieckiem przejawia się coraz wyraziściej. 
W  ubiegłym miesiącu pewne koła ludności niemieckiej 
bardzo uroczyście obchodziły w Niemczech tysiąclecie 
podboju i ujarzm iania Słowian. Nie brakowało oczywi­
ście tam i domagania się zabrania nam Pomorza z Gdy­
nią i Śląska.

Tym dwom wrogom należy przeciwdziałać.
Jak?
Przeciw naszej własnej słabości winna wystąpić 

nasza niezłomność, winny władze, ustanawiające budżet 
państwowy, na budowę linji kolejowej Katowice—Gdy­
nia wyznaczyć takie sumy, by ta lin ja nie 1940 roku, 
lecz była gotowa w ciągu najbliższych 2 — 3 l a t :



linja ta  to poprawienie państwowego bilansu handlowe­
go, dobrobytu, to zdrowie Rzeczypospolitej a salus repu- 
blicae suprema lex esto.

Przeciw zakusom teutońśkim należy tworzyć obro­
nę wszelkiemi środkami, a najważniejszym z tych środ­
ków jest stworzenie unji polsko-czechosłowackiej.

Francuzi stale to podkreślają, że bardzo trudno im 
będzie bronić nas przeciw zaborczości niemieckiej, jeśli 
wraz z Czechami nie stworzymy jednego jednolitego 
obronnego frontu pogłębiając pozbawiony dostatecz­
nych sankcyj pakt Kelloga.

Jasnem  jest: Jeśli Niemcy zachwieją samoistnym, 
bytem politycznym Czechosłowacji, Polska sama się 
nie ostoi, i odwrotnie, nie ostoi się również Czechosło­
wacja, jeślibyśmy stracili dostęp do morza i dostali się 
w niewolę granicznych kordonów.

Dziennikarze czechosłowaccy i przedstawiciele cze 
ehostowackich izb handlowych podczas zwiedzania wy­
stawy w Poznaniu i Gdyni podkreślali to, że Gdynia to 
nie tylko bram a dla Polski , to brama w świat i dla 
Czechów, ba i poruszono nawet sprawę budowania przez 
Czechosłowację basenu w Gdyni kosztem 10 miljonów 
zł. W kopanie „słupa słowiańskiego4* w Gdyni ma swoje 
bardzo głębokie znaczenie.

Podczas wycieczki przedstawicieli czechosłowac­
kich izb przemysłowo-handlowych poseł Samek, sekre­
tarz generalny izby handlowo-przemysłowej w Pradze 
nie dwuznacznie podkreślił w publicznem przemówie-

A . i  D. W. K U R L A N D S K I  ( R A D A  P O R T U  m

P O R T G
W latach powojennych rozwijał się port gdański 

w porównaniu z innemi portami europejskiemi w nad­
zwyczaj szybkim tempie. Ruch okrętowy jest obecnie 
pod względem pojemności statków przeszło 4 razy, 
a ruch towarowy 3!/2 razy większy, niż przed wojną. 
Ilość bander, reprezentowanych w gdańskim ruchu por­
towym, wzrosła z 11 przed wojną na 30 w roku 1928. 
Port gdański utrzymuje obecnie około 80 stałych połą­
czeń okrętowych z wszystkiemi ważniejszemi portami 
Europy, Ameryki Południowej i Północnej, oraz Bli­
skiego Wschodu. Z pośród portów batłyckich Gdańsk 
zajmuje obecnie pod względem ruchu okrętów drugie 
miejsce po Kopenhadze. W roku 1928 zawinęło do
portu 6.198 okrętów — 4.045.240 t. rej. n. z 1.832.409 t.
towarów, wypłynęło zaś 6.183 okrętów — 4.026.596 t. 
rej. n. z 6.783.273 t. towarów.

Najważniejszemi artykułami eksportowemi są: wę­
giel — 5.369.347 t. w roku 1928, który idzie przeważnie 
do Szwecji, Danji i Państw Bałtyckich i drzewo —
914.192 t. Z innych artykułów eksportowych należy wy­
mienić grupę artykułów spożywczych, w czem 104.648 t. 
cukru i 76.310 t. zboża. Dalej idą nawozy sztuczne 
i chemikalja w ilości 85.870 t., cement 80.477 t. i oleje 
mineralne — 22.894 t. Pierwsze miejsce w imporcie 
zajmuje w roku 1928 złom żelazny — 477.344 t. Dalej 
idą rudy żelazne — 438.549 t., nawozy sztuczne i che­
mikalja 389.485 t., artykuły spożywcze i towary kolon- 
jalne — 330.755 t., z czego 88.350 t. przypada na śle­
dzie solone. Oprócz tego przewieziono szereg towarów’ 
różnorodnych, jak wyroby metalowe, samochody, tek- 
stylja i t. d.

Port gdański posiada obecnie ponad 30 km nad­
brzeża, z czego 8,5 km. jest rozbudowane jako prosto-

niu, że Polacy zawsze mogą liczyć na poparcie i obronę 
Gdyni, która jest portem ogólnosłowiańskim.

W  dawnej Polsce on ja z Litwą miała wielkie zna­
czenie wobec naporu Niemiec, takie w obecnej Polsce 
w’obec tego samego naporu ma znaczenie unja Polski 
z Czechosłowacją (jeśli, da  się kiedyś i z Litwą, to tern 
lepiej).

U nja Polski z Czechosłowacją winna być przedew- 
szystlkiem polityczna, polegająca na stworzeniu przyjaź­
ni tych pobratymczych narodów przez danie jak naj­
większych praw Polakom w Czechosłowacji i Czechosło- 
wakom w Polsce, przez tworzenie wspólności armji 
i polityki zagranicznej.

W  ślad za polityczną unja należy wprowadzać 
i gospodarczą, stopniowo, stopniowo, a to bę­
dzie nie trudtne. Przecież w ostatnich latach tylko ze 
strony Czechosłowacji Polska ma dodatni bilans han­
dlowy.

Dla wszechsłowian ta unja będzie niewątpliwie po­
mostem do bardziej zażyłych stosunków ze Słowiana­
mi bałkańskimi, etapem w tworzeniu zjednoczonych sta­
nów słowiańskich.

Dla Słowian zachodnich — odpowiedzią na dążno­
ści zjednoczenia się A ustrji i Niemiec.

Dla Polski na razie będzie jeszcze większem ugrun­
towaniem jej granic zachodnich.

Rozkwit Gdyni — Polski domaga się nowej linji 
kolejowej i unji polsko-czechosłowackiej.

G D A Ń S K U ):

D A Ń S K I
padłe nadbrzeże betonowe. Powierzchnia wodna portu 
morskiego wynosi 211 ha, a portu rzecznego 685 ha. Dla 
składowania drzewa posiada port gdański liczne place 
wodne o powierzchni około 2Vź miljonów m2 i około 2 
miljonów m2 placów lądowych. Dla składowania in­
nych towarów służą nowocześnie urządzone składy nad­
brzeżne o łącznej powierzchni 207.000 m2. Przeładu­
nek zboża i cukru odbywa się w licznych spichlerzach 
z automatycznemi urządzeniami o pojemności 160.000 
t., dla oleji mineralnych i melasy znajdują się zbiorni­
ki o pojemności 93.000 t. Dla przeładunku towarów 
masowych służą w porcie gdańskim 76 żórawi do 8 t. 
nośności, z nich 51 elektrycznych oraz specjalne urzą­
dzenia dla węgla i rudy. W porcie znajdują się rów­
nież 7 żórawi pływających od 2 do 100 t. Długość bocz­
nic kolejowych w porcie wynosi obecnie 142 km.

Rada Portu wybudowała nowy basen portowy, 
wyposażony w najnowocześniejsze urządzenia, który 
został uruchomiony w kwietniu 1929 r.

Długość basenu wynosi 460 m., szerokość 150 m., 
a powierzchnia wodna ok. 70.000 m2 Głębokość base­
nu wynosi 9 — 10 m. Basen jest wyposażony w trzy 
taśmowe transportery węglowe, każdy o zdolności prze­
ładunkowej 400 t. na godzinę, dwa mosty przeładunko­
we dla rud, każdy o nośności 15 t. i jeden most przeła­
dunkowy dla fosfatów o nośności 10 t. Roczna zdolność 
przeładunkowa nowego basenu wynosić będzie, po 
ukończeniu budowy urządzeń kolejowych, dla węgla 
2 i/2 miljony ton, dla rud i fosfatów około 1 miljon ton.

Przeprowadzona w ten sposób rozbudowa na wiel­
ką skalę przyczyni się niewątpliwie do utrwalenia przo­
dującego stanowiska portu gdańskiego pomiędzy e u '0- 
pejskiemi portami morskiemi.



R . K. O ZIEMIE ZAMORSKIE DLA POLSKI <»*<.....>
Z pośród tych poniemieckich kolonij tylko Kiao- 

Czao, oddane tytułem  m andatu Japonji, zostało prze­
kazane przez Japonję Chinom.

Jaką. część z tych terenów olbrzymich mogłaby 11 ~ 
zyskać przy podziale Polska i na podstawie czego?

Sprawa uzyskania tych kolonij nie jest łatw a:
1 ) mandatarjusze dotychczasowi będą dążyli nie­

wątpliwie do utrzymania kolonij poniemieckich w swo- 
jeni ręku,

2 ) Niemcy już czynią starania o odzyskanie swych 
kolonij,

3) Włosi, Czesi i inne państwa, walczące w wojnie 
europejskiej przeciw Niemcom, również wyciągają po 
nie pożądliwe swe dłonie, Czesi nawet rozpoczęli two­
rzenie własnej floty morskiej w związku prawdopodo­
bnie z tą sprawą.

Część poniemieckich kolonij należy się nam, bo­
wiem :

1. Cały naród polski dążył w granicach swych 
możliwości do uniezależnienia się od swych zaborców- 
Niemców, czyli tem samem przyczyniał się do icli 
klęski.

2 . Przy podziale zdobyczy wojennej między zwy­
cięzców otrzymaliśmy niewiele, bo tylko 9% terytor- 
jum państwa niemieckiego, z tego wynika, że jako po 
nadto pokrzywdzeni przy podziale wojennej floty nie­
mieckiej i innej po nich schedy, powinniśmy otrzymać 
przeszło 10% kolonji, czyli około 300.000 kim. kwadra­
towych.

3. Na inwestycje kolonjalne szły pieniądze z po­
datków, pobieranych i z ludności polskiej, tudzież lud­
ność polska, była czynna w administracji tych kolonji i 
przy przygotowywaniu ich do eksploatacji.

4. Jesteśmy państwem, które nie posiadając żad­
nych kolonij, ma nadm iar ludności i co rok wysyła 
około 150.000 swych obywateli na obczyznę, na rozpró­
szenie po świecie.

5. Posiadamy swe forty  morskie i m arynarkę han. 
dlową morską, ów nieodzowny czynnik do korzystania 
z kolonij.

Czy psychika polska nadaje się do należytego wy­
korzystywania kolonij ?

Jesteśmy narodem młodym i posiadającym cechy 
tej młodości, skłonność do zwycięskiego optymizmu, 
do idealizmu. Miljony emigracji polskiej, zaludniają­
cej kraje północnej i południowej Ameryki, północnej 
Afryki i Azji są dowodem przedsiębiorczości kol on i ża­
cy jnej naszej ludności.

Jeśli większość innych narodów opanował marazm 
starczy, pesymizm, w jego różnych odm ianach: fa ta ­
lizm, nihilizm, nirwana, to szczytem myślicielstwa pol­
skiego i wykładnikiem wynikających z podświadomości 
czynów polskich mas jest wiara w niewarunkowy po­
stęp ludzki.

Otrzymanie przez Polskę kolonji jest nieodzownym 
warunkiem rozniecenia wielkiej polskiej twórczości, 
wytwórczości d la  dobra polskiego i ogólnoludzkiego 
postępu.

S/S. R obur'III, własność największego w Polsce górnośląskiego koncernu węglowego „Robur", w trakcie brania ładunku
węgla polskiego dla wywozu za  Bałtyk.



DZIAŁALNOŚĆ MORSKA NAJWIĘKSZEGO 
GÓRNOŚLĄSKIEGO KONCERNU WĘGLOWEGO1/ 1/

D yrektor „Polsharob" Inżynier komunikacyj Napoleon 
Korzón, konsul królewski szw edzki w Gdyni.

„Polskarob" Gdańsk i Gdynia jest placówką naj­
większego, górnośląskiego koncernu węglowego „Ro- 
bur“, do którego należy około 38% produkcji węglowej 
Górnego Śląska.

Towarzystwa „Polskarob“ Gdańsk i Gdynia mają 
jako cel przeładunek węgla koncernu „Robur" przezna­
czonego do wywozu drogą morską. „Polskarob" ma 
uruchomione 3 zasadnicze działy:

1. Ekspedycja, •
2. Maklerka,
3. Żegluga.
1. EKSPEDYCJA przeładowuje węgiel w ilościach 

sięgających w Gdańsku i Gdyni razem 350.000 t. mie­
sięcznie. Ilości przeładowywane ciągle jeszcze wzrastają 
i to w daleko szybszem tempie w Gdyni, niż w Gdańsku. 
Przeciętny przeładunek miesięczny wynosił:

w r. 1926 1927 1928 ostatnie 3 m.
w Gdańsku 70.000 87.000 124.000 121.000
w Gdyni 14.000 33.000 78.000 165.000

O ile jeszcze w ubiegłym roku przeładowaliśmy 
60% w Gdańsku, a 40% w Gdyni, jest od trzech miesię­
cy już stosunek odwrotny. Stosunek ten będzie 3ię 
zmieniał jeszcze przez szereg miesięcy na korzyść Gdy­
ni. Gdy w Gdańsku tylko nieznacznie przewyższamy 
przepisaną nam normę około 40% ogólnego przeładun­
ku węgla, natomiast w Gdyni obecnie — załatwiamy 
około 75% całego przeładunku węgla.

Jesteśmy jedynem towarzystwem, które może wy­

kazać tak silne poparcie Gdyni. Te wielkie ilości prze­
ładunku w Gdyni zawdzięczamy:

a) wydzierżawieniu wybrzeża długości 580 m;
b) ustawieniu własnych urządzeń przeładowczych, 

składających się z dwóch 7-tonnowych żórawi portalo­
wych i z jednej wywrotnicy pomostowej.

Łączna wydajność tych maszyn sięga 500 tonn na 
godzinę. Szczególnie naszą dumą jest wywrotnica po­
mostowa, jedyna tego rodzaju konstrukcji dla ładowa­
nia statków morskich w Europie.

Obecnie jest w budowie przedłużenie fundamentu 
dla naszych maszyn przeładowczych i rozbudowa torów 
kolejowych. Gdy te prace będą ukończone, będziemy 
w stanie w Gdyni przeładowywać 1/4 milj. ton mie­
sięcznie.

2. DZIAŁ MAKLERSKI klaruje i frachtuje statki. 
Obrót maklerki „Polskarob" Gdynia jest największy ze 
wszystkich firm maklerskich w Gdyni i załatwia około 
40% całego tonażu statków w porcie gdyńskim.

3. ŻEGLUGA „Polskarob" posiada narazie dwa wła­
sne statki:

S/S Robur I pojemności 1250 DW t.
S/S Robur III pojemności 2850 DW t.

Mapka terenów w porcie Gdańskim, na których „Polskarob“ 
przeładow ywufe węgiel górnośląskiego koncernu „Robur,t. 

Tereny te są oznaczone plam ami czarnemi.

\



poza tem 2 holowniki, 4 berlinki i 3 motorówki. W bu­
dowie znajdują się na stoczni szwedzkiej „Lindholmen- 
Motala" dwa 3000 tonnowe statki „Robur IV“ i Robur 
V“. Statki te mają być na wiosnę przyszłego roku od­
dane do użytku. Do końca roku 1930 łączny tonaż okrę­
tów „Polskarob" będzie wynosił 15.000 t. Statki nasze 
wszystkie noszą banderę polską i jako port macierzysty 
mają Gdynię.

W stadjum organizacji znajdują się i będą w naj­
bliższym czasie uruchomione.

4. Ajencja celna „Polskarob",
5. Wolny skład cłowy „Polskarob“.
Zatrudniamy w Gdyni już obecnie 60 urzędni­

ków i średnio 550 robotników dziennie. W niektórych 
dniach dochodzi ilość zatrudnionych robotników do 
1000. W Gdańsku w biurach u nas pracuje ca. 50 
urzędników w porcie ca. 200 — 300 robotników.

Działalność swą zaczęliśmy od zakupienia szwedz­
kiego statku „Ragni" pojemności 1250 DW ton, który

po przejściu pod banderę polską otrzymał nazwę „Ro­
bur 1“ i jako nasza własność pływał kilka miesięcy pod 
komendą kapitana szwedzkiego. Później kupiliśmy an­
gielski statek „Corbrook" pojemności 1850 DW ton, 
który jako „Robur IP zatonął w listopadzie 1926 na pół­
nocnym Bałtyku u brzegów Szwecji. „Robur IIP' — 
2850 ton pochodzi z zakupu statku angielskiego „Aken- 
side“ w wrześniu 1928 r. Zamówione przez nas w jed­
nej z najlepszych europejskich stoczni „Lindholmen- 
Motala“ w Szwecji dwa statki (Robur IV“ i „Robur 
V“) — pojemności po 3000 ton każdy — będą ostatnim 
wyrazem techniki tak w zakresie budowy statków jako 
całości, jak też instalacji. Na szczególną uwagę zasłu­
gują maszyny — parowe systemu Lenca, nadawczo- 
odbiorcza stacja radjowa i t. p. Będą to czołowe tran­
sportowce floty polskiej handlowej.

Nasz „program flotowy" na tem się nie wyczerpu­
je. Do końca r. 1930, będzie pojemność naszych okrę­
tów wynosiła 15.000 tonn.

STAN OBECNY POLSKIEJ MARYNARKI HANDLOWEJ
Nasz tonaż okrętowy morski wynosił (ton rejestro­

wanych brutto) :
w 1926 r.

4 statki r z ą d o w e .............................................. 1.630
2 „ prywatne towarowe ..................... 1.445

4 „ „ pasaż towar.
2 „ „ pomocn.
1 „Robur IV “ w budowie 
1 „Pomorze" „ . .

10.813
427

3.300
2.600

6 statków 3.075
w 1928 r.

8 stat. rząd. towar......................................................16.866
2
3

99,

pasaż
pomoc.

.................................... 1.076

.................................... 1.550
pry w. towar......................................................11.644

..........................................31.13635 statków . . . .

9 stat. rząd. towar.
5 „ „ pasaż.
4 „ „ pomoc
2 „ pryw. towar. ,

w 1929 r.
20.366

1.716
1.640
2.868

28 s t a t k ó w ............................................................. 43.780

Na korzyść posiadanego obecnie przez Polskę to­
nażu okrętowego 43.780 ton, należy dodać, że są to 
okręty przeważnie młode i wszystkie niemal w dobrym 
stanie, w każdym bądź razie bez porównania naogół 
lepszym, niż statki przedsiębiorstwa Wisła — Bałtyk" 
i Robur I I , który zatonął.

Tonaż ten jeszcze przed wiosną zostanie po­
większony przez jeden statek „Robur V", jaki otrzyma 
P  o 1 sk o-Sk and y n a w sk i e T-wo Okrętowe.

M inisterstwo Przemysłu i H andlu o stanie obec­
nym polskiej m arynarki morskiej (bez przytoczonych 
wyżej staków : Robur IV  i „Pomorze") podaje nastę­
pujące dane:

SFIS POLSKICH STATKÓW HANDLÓW VCH NA DZ. 30. VI. 1929 R.

N A Z W A Rodzaj T o 
brutto

n a ż r 
netto

e j.
D. W.

Materjał Rok
budowy W łaściciel

1. Lwów , . . Żagl. mot. 1.293 964 2.000 Żelazo 1868 Rządowy
2. Ursus . . . Hol. morski 167 54 — Stal 1925 „
3. T u r ...................... pert. 90 35 — „ 1928 „
4 K astor. . . . w f| 90 35 — 1913

P. P. „Żegluga Polska"5. Toruń . . . . Parów, towar. 2.033 1.129 2.850 1925
6. K atow ice. . . •• M 1.995 1.1075 2.850 w 1925 „
7. Wilno . . . . •• IV 2.038 1.139 2.850 ff 1926
8. Kraków •• 2.017 1.112-5 2 850 ff 1925
9. Poznań . . . •• 2.038 1.129 2.850 ff 1925

10. Wisła . . . . .• — c-a 3.500 c-a 2.080 5.02 V M 1928
11. Niemen . . . o-a 3.500 c-a 2.080 5.020 ff 1928 „
12. Warta . . . . t f 2.478 1.509 4.200 H 1916
13. Trzew . . . . •• 762 347 1.020 1927 n
14. Gdańsk . . . Parów, pasaż. 533 — — 1927 m
15. Gdynia . . . 528 — — 1927 „
16. Jadwiga . M M 270 — — 1928 „
17. Wanda . . . M » 270 — —

Żelazo
1928

18. Hanka . . . . 100 — — 1888
19. Robur I . . . Parów, towar. 974 578 1.250 Stal 1879 j Polsko - Skandyna­
20. Robur 111. . . • • •» 1.894 1.138 2.850

Żelazo
1924 wskie Tow. Tran­

sportowe21. Marylka . . . Lichtuga 247 211 400 1912
22. Triczi . . . . VI 180 160 275 „ 1917
23. Rewa . . . . Pasaż, towar. 2.376 1.465 Stal 1906 | Polsko - Brytyjskie 

; Tow. Okrętowe
1 S. A,

24. Łódź . . . . • t  •• 2.450 1,477 „ 1907
25. W arszawa . * t f  t t 2.487 1.535 „ 1916
26- Premjer . . * M ff 3.540 2.171

7
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K O N S U L A T  P O L S K I  W R O T T E R D A M IE  (P . I . E . ) :

INDJF. HOLENDERSKIE JAKO RYNEK ZBYTU 
DLA TOWARÓW POLSKICH

Przy analizie bilansu handlowego Jawy, M adury 
i innych wysp malajskich, czyli t. zw. Indonezji, za o- 
statnie lata  uderza fak t ciągłego wzrostu udziału Nie­
miec w imporcie do tych krajów. Niemcy, mając na 
wspomnianym rynku agentów, fil je banków i inne or­
ganizacje handlowe oraz urzędy konsularne, są dosko­
nale obznajmieni z metodami handlu i wymaganiami 
rynku. Inne państwa, jak p. Francja, starają się rów­
nież pogłębić swe stosunki z Indonezją, k tóra przedsta­
wia rozległe możliwości importowe. IV tym celu F ran ­
cja zamierza stworzyć specjalną komisję, która zajmie 
się badaniem rynku.

Dla Zwiększenia ekspansji handlowej do Indji H o­
lenderskich niezbędnem jest stosowanie się do specjal­
nych wymagań konsumentów oraz zorganizowanie służ­
by wywiadowczej, która ułatwiałaby wprowadzenie ek­
sportu krajowego na rynek.

W śród różnych metod handlowych, stosowanych 
w tranzakcjach z Indjam i Hol. należy wymienić prze- 
dewszystkiem następujące: 1) zlecenia zdobywa agent, 
komiwojażer lub biuro komisowe fabrykanta europej­
skiego (wzgl. amerykańskiego, australskiego lub japoń­
skiego) i pobiera od każdej tranzakcji 5% , które to wy­
nagrodzenie zwykle pokryć winno nietylko koszta biu­
rowe, ale także i podróże. 2) Wielki fabrykant europej­
ski sprzedaje wprost wielkiemu importerowi swój to­
war, odając mu go w wielu wypadkach na skład konsy­
gnacyjny, 3) mniejsi fabrykanci europejscy nie mając 
dostatecznyc środków, aby finansować swoje tranzak- 
cje, sprzedają swój towar eksporterowi, posiadającemu 
biura w najbliższym porcie ich kraju, ten rozdziela za­
kupiony towar, zależnie od artykułów udziela wyłącz­
nego praw a sprzedaży różnym biurom importowym w 
Indjach. 4) Wielkie domy importowe jawańskie zaku­
pują towar w Europie za pośrednictwem swego biura 
zakupów, które w większości wypadków znajduje się 
w Amsterdamie,

Chociaż ta  ostatnia metoda nie da się zawsze i łącz­
nie z każdym artykułem przeprowadzić w praktyce, 
przedstawia ona jednakże najwięcej korzyści dla fabry­
kanta i dla eksportującego kraju. Wielkich domów im­
portowych w Indjach Hol. jest nie więcej, niż 15. W ięk­
szość ich posiada swoje główne biura na Jawie, w Ba- 
tawji wzgl. w Walteyreden. Domy te posiada­
ją  filje w większych miastach Indonezji oraz opła­
cają licznych komiwojażerów, dzięki czemu sięgają 
tam, gdzie dla innych dostęp jest zamknięty. Mając za­
pewnione wyłączne prawo sprzedaży danego artykułu 
mogą one bez obawy konkurencji tworzyć większe skła­
dy i w następstwie rzucać na rynki krajowe w odpo­
wiedniej chwili towar, którym dysponują, co także 
umożliwia natychmiastowe, bez czekania na kilkomie- 
sięczne zamorskie dostawy, zaspookojenie konsumenta. 
W ielkie te  firm y m ają zwykle ekspezyturę własną 
(biuro skupu) w Amsterdamie, gdzie znajdują się za­
zwyczaj urzędnicy, którzy odbyli poprzednio długolet­
nią praktykę w Indjach. Rzeczą pierwszorzędnej wagi 
jest dla fabrykanta europejskiego rozróżniać te biura za­
kupu od eksportera europejskiego, który nie jest ekspo­
zyturą domu z siedzibą w Indjach i który musi w wiek 
szóści wypadków odprzedać towar jednemu z 15 wiel­
kich domów importowych na Jawie, co na  skutek zbyt­
niego pośrednictwa podraża tranzakcję. Oprócz wyżej 
wymienionych czterech zasadniczych metod, któremi 
posługuje się eksport do Indyj Hol. należy wymienić 
także zlecenia rządowe np. na  dostawy m aterjału kole­
jowego, większych ilości maszyn. Tranzakcję te odby­
wają się drogą przetargu, przyczem do przetargu do- 
puszcane są tylko większe domy handlowe, mające swą 
siedzibę w samych Indjach.

Jeżeli chodzi o Polskę to należy nadm ienić:
1) Towarami, które mają szanse zdobycia, choć 

w małej części jawańskiego rynku s ą :

Nowowybudowane składy American Scantic Line w Gdyni, w raz z okrętem tej lin ji s/s „Argosy",
wiozącym  5.500 ton ładunku do Ameryki.



a) tkaniny bawełniane, półwełniane i wełnia­
ne, także tkaniny służące do umeblowania, 
firanki, konfecje i t. p.,

b) cement,
c) tani fajans, szklane wyroby i wyroby 

z drzewa,
d) przetwory chemiczne (np. karbid i t. p.),
e) wyroby ciężkiego przemysłu metalowego 

(rury, kotły i t. p.).

2) Niezmiernie ważną rzeczą jest, dla utrzym ania 
rynku i stałego zwiększenia eksportu objektywne, me­
todyczne i nieprzerwane badania fluktuacji konsumcji 
na miejscu, oraz zetknięcie polskiego fabrykanta z od­
powiednim importerem, mającym swą siedzibę w In- 
djacli Hol.

Zainteresowane firm y mogą po bliższe informacje 
w sprawie domów importowych zwracać się do Konsu­
latu li . P. w Rotterdamie, Diergaardelaan 44 a.

„ALLDAG" JEDNO Z NAJPOWAŻNIEJSZYCH PRZEDSIĘBIORSTW 
PRZEŁADUNKOWYCH W GDAŃSKU

Dla udowodnienia, jak dalece od czasu  
stworzenia wolnego m iasta podniosła się  
konjuktura dla wszelkiego rodzaju przeu- 
siębiorstw, zw iązanych z portem i dla 
stw ierdzenia, że w szystkie przedsiębior­
stw a naw et niemiecko - gdańskie skorzy­
stały z tej konjuktury i jeszcze korzystają 
instalując się nawet w Gdyni podajemy 
poniżej krótki opis urządzeń firmy Alldag, 
użyczony nam przez dyrekcję tej firmy. 
Jak z poniższego wynika firma Alldag n ie­
tylko że wykorzystuje w zupełności swoje 
w spaniałe urządzenia, ale nawet stw orzy­
ła filję w  Gdyni, gdzie zapewne uzyska

niem niejsze sukcesy. Św iadczy to jeszczt 
raz o tern, że Gdynia dla przedsiębiorstw  
Gdańskich, traktujących poważnie swe za­
danie nie jest wcale portem konkurencyj­
nym  i w szelkie inne twierdzenia zrodzo­
ne są na podłożu nacjonalistycznem , nie  
mającem nic wspólnego z gospodarczemi 
zagadnieniam i.

W kw ietniu 1925 roku zbudowała firma 
w Gdańsku przeładownię dla towarów m a­
sow ych i ją uruchomiła. Przeładownia 
ta cieszy się w odnośnych kołach handlo­
w ych i szyperskich należytem  zaintereso­
waniem. Zasługuje też na nie z po­

wodu jej w łaściwego w sw ym  rodzaju no­
woczesnego i wydajnego urządzenia.

Na jednym z najdogodniejszych placów  
gdańskich w Porcie Gdańskim przy naj- 
szerszem  m iejscu t. zw. Kaiserhafen (tam 
gdzie łączą się M ołtawa i Martwa W i­
sła z Kaiserhafen) w znosi się  urządzona 
przez Tow. Akc. „Alldag" —  przeładownia 
portowa. Z biegiem  czasu ulepszano prze­
ładownię i obecnie całość urządzenia m o­
że poszczycić się  następującem i w y m ia ­
rami.

Obszar terenów w ynosi ca 60.000 m 2, 
długość frontu pobrzeżnego ca 500 m, 
głębokość wody aż do 25 stóp, tak że rów­
nocześnie 5— 6 statków morskich przy 
w łasnym  kaju Towarzystwa mogą się za­
kotwiczyć.

Należąca do firmy bocznica kolejowa 
posiada tor o długości ca 3000 m. i dzieli 
się na placu przeładunkowym  na b to­
rów, z których 3 biegną równolegle z 
brzegiem portu Kaiserhafen wprost pod 
krany ładunkowe.

Dla przeładowywania towarów znajdują 
się i ruchome m osty portowe z kranami 
okrężnemi każdy o sile nośności 5 toi 
Można je wzdłuż brzegu portu K aiserha­
fen posuwać na stosownych słupach. 
Znajduje się także kran płynący o nośni 
ści 6 ton. W szystkie owe 5 m achin są z a ­
opatrzone w  t. zw. greifervorichtungi.

Celem zam agazynowania m asow ych ła ­
dunków została urządzona m asyw na hala 
o ca 6600 m 2 powierzchni. Halę tę prze­
cinają dwa tory połączone z bocznicą 
kolejową, przez co m ożliwem  jest zamaga- 
zynow yw anie czułych na wilgoć towarów  
przy obojętnej pogodzie. W samej hali 
dalszy transport towarów odbywa się za 
pomocą trzech ruchomych kranów okręż­
nych każdy o nośności 3 ton.

Plac przeładunkowy Towarzystwa „A ll­
dag" 86 m. długi z um ieszczonem i u gó ­
ry 4-m a pięciotonowem i kranami obroto- 
wem i i z um ieszczoną na dole t. zw. e- 
lektrolaukacą o nośności 3 ton, używ ane- 
mi do przeładowywania drzewa.

Plac przeładunkowy Towarzystwa „All- 
day" odgrywa wielką rolę od pierwszego 
dnia, kiedy rozpoczął się w yw óz węgla 
przez Gdańsk, w przeładowywaniu tegoż 
węgla i po części sam ekspedjuje ca 25 
proc. całego eksportu węglowego, kierowa­
nego przez Port Gdański. Towarzystwo 
przeładowało w czasie od 1. 7. 1925 r. do 
1. 7. 1929 r. samo —  3138000 ton węgla.

Towarzystwo „Alldag" trzeba zatem  
m iędzy firmami gdańskiemi, posiadająca 
m i w łasne przeładownie portowe —  w y ­
sunąć na jedno z miejsc czołowych.

Towarzystwo Akc. „Alldag" posiada w 
Gdyni filję swoją pod nazwą „Alldag", 
Towarzystwo Przeładunkowe w Gdyni Sp. 
z o. o., które przy pomocy własnego dźwigu 
wodnego również dokonywuje znacznego 
przeładunku węgla.D źw ig Towarzystwa „Alldag" w porcie gdańskim.



Przeładowywanie węgla z wagonów na okręty przez T-wo „Robur“

Z M A R Y N A R K I H A N D L O W E J N IE M IE C K IE J.

Urządzenia techniczne na nowowyhudowanym niemieckim gigancie oceanicznym okręcie „Bremen“ dla hydroplanów  
pocztowych, kursujących m iędzy okrętem płynącym  a brzegami lub innemi okrętami.



KRONIKA
WIELKIE PLANY ROZBUDOWY POL­

SKIEGO WYBRZEŻA MORSKIEGO.

Dnia 21 b. m. odbyło się w sali konfe­
rencyjnej Urzędu Morskiego w Gdyni po­
siedzenie stałej międzyministerialnej ko­
misji do spraw rozbudowy polskiego wy­
brzeża. Komisja wysłuchała referatu sta­
rosty morskiego, p. Lipskiego o planie bu­
dowy trzech głównych wielkich bulwarów 
nadmorskich (Wielka Wieś — Hallerowo— 
Jatrzębia Góra, Wielka Wieś — Hallero­
wo — Hel i Gdynia — Puck), oraz 10-ciu 
dróg dojazdowych do owych bulwarów, 
łączących zarazem poszczególne miejsco­
wość z sobą i z morzem. Komisja uznała 
wnioski podniesione w referacie za słu­
szne i postanowiła przesłać przychylną o- 
piirę do czynników miarodajnych.

Następnie komisja wysłuchała referatu 
dyrektora Związku Uzdrowisk Polskich, p. 
J. St. Szczerbióskiego, o potrzebach kąpie­
lisk morskich na wybrzeżu. Po przepro­
wadzonej dyskusji nad referatem, komi­
sja uchwaliła wniusek, stwierdzający ko­
nieczność uznania Kamiennej Góry, Or­
łowa — Kolibek, Helu, Karwi i Jastrzębiej 
Góry za uzdrowiska c charakterze użytecz­
ności publicznej. Następnym wnioskiem 
komisja uznała konieczność pomocy rządu 
przy przeprowadzeniu zasadniczych urzą­
dzeń sanitarnych (wodociąg., kanalizacja 
szpitalnictwo) w kąpieliskach na wybrze­
żu, dalej konieczność dopuszczenia kredy­
tów amortyzacyjnych w państwowych i 
pćlpaństwowych instytucjach ubezpiecze­
niowych, a wreszcie konieczność ułatwień 
transportowych i ulg taryfowych przy do­
wozie środków żywności do kąpielisk, z 
tern, by Puck przez rozbudowę swych u- 
rządzeń aprowizacyjnych mógł być pod­
stawą aprowizacyjną wybrzeża.

Komisja postanowiła pozatem zwrócić 
się do ministerstwa skarbu o jak najrych­
lejsze uruchomienie przyznanego już pół­
milionowego kredytu dla mleczarni spół­
dzielczej w Gdyni.

RZEŹNIA EKSPORTOWA W GDYNI.
Pomorska Izba Rolnicza w Toruniu 

uznając ważną rolę, jaką odegrać może 
p ojektowana rzeźnia eksportowa w Gdyni 
jako czynnik popierający produkcję ma­
teriału rzeźnego na Pomorzu, zgłosiła ofi­
cjalnie zamiar wzięcia czynnego udziału 
we wszystkich dalszych poczynaniach, 
dotyczących tej sprawy.

POLSKI CEMENT W BRAZYLJI.
Jak wiadomo Brazylja jest jędrna z 

najciekawszych rynków dla naszego prze­
mysłu cementowego, gdzie spotyka się on 
jednak z silną konkurencją przezwycięża­
ną jedynie dzięki doskonałej jakości to­
waru.

Konkurencja ta posuwa się do sposo­
bów walki wyraźnie nielojalnych. Obja 
wem tego jest zaobserwowany i publiko­
wany w pismach polskich fakt, że w swo­
im czasie wprowadzono na rynek Sao

Paplo cement w beczkach z firmą „Szcza­
kowa", a więc jakoby zawierających pro­
dukt polski, który jednak w praktyce oka­
zał się bezwartościową mieszanką; cha- 
rakterystycznem jest przytem, że dostawa 
nastąpiła za pośrednictwem firmy z sie­
dzibą w jednym z państw konkuiencyj- 
nych. Firma „Szczakowa" Stale dostar­
cza do Sao Paulo znaczne ilości cementu, 
który poddawany był wielokrotnym bada 
niom urzędowym brazylijskim, wyrobił 
sobie doskonałą markę i spowodował licz­
ne podziękowania od odbiorców, nigdy 
przytem nie prowadzono dostaw za po­
średnictwem owego państwa konkuren­

cyjnego — w tern zaś oświetleniu dosta­
wa złego towaru pod firmą „Szczakowa" 
nabiera wszelkich cech akcji konkurencyj­
nej, prowadzonej w sposób nielojalny i 
nieuczciwy. W sprawie tej wdrożone zo­
stały przez P. I. E. szczegółowe badania, 
które niezawodnie doprowadzą do bliż­
szego wyjaśnienia tego drastvcznego przy 
kładu nielojalnej konkurencji, spotykanej 
na rynkach obcych.

W SPRAWIE ŁADOWANIA TRANSPOR 
TÓW BEKONÓW I MASŁA NA STATKI.

Transporty bekonów i masła, przezna­
czone do ładowania na statki Polsko Bry

Z WALKI O WŁADZĘ NAD ŚWIATEM

A m eryrykański okręt (awjomatka) ,,Saratowa",
Anglja, która zw yciężyła  floty wojenne Portugalji, H iszpanji, Francji, a w ostatniej 
wojnie Niemiec, je s t zagrożona we swem władaniu nad ruchem towarowym , a więc 
i produkcją globu ziemskiego. Stany Zjednoczone Ameryki Północnej zbroją się, w b. m. 
prem jer angielski w yjechał do Waszyngtonu. Am eryka domaga się wolności mórz.



CACKO STOCZNI ANGIELSKICH ŻEŃSKA SZKOŁA MORSKA WE FRANCJI

Yacht króla Jerzego angielskiego, który zdobył liczne nagrody 
na ostatnieh regatach w Anglji.

tyjskiego Towarzystwa Okrętowego S. a . 
w Gdyni nadchodzą do Gdańska dopien- 
we czwartki po południu i w ciągu pią\ 
ków.

Poniew aż statki wspom nianego tow a­
rzystw a ze względu na połączenia trans­
oceaniczne dla emigrantów m uszą odpły­
wać w piątki po południu, zm uszone są 
dla w yzyskania czasu ładować towar w  
porze nocnej, co powoduje znaczne koszt >, 
a nadto daje powód do usterek w sposobie 
ładowania. W obec tego byłoby pożąda 
nem, aby eksporterzy w ysy ła li swó] towar 
w ten sposób, by jego gros przybywało do 
Gdańska we czwartki rano, t. j., aby to­
war nadchodził o dzień wcześniej, niż o- 
becnie i aby zaw iadam iali m ożliw ie  
w cześnie sw ych spedytorów o przybliżo­
nych ilościach towaru, który mają zamiar 
w ysłać w danym  tygodniu, a to w celu u- 
m ożliw ienia towarzystwu okrętowemu za­
rezerwowania ładowni i chłodni okręto­
wych.

KONTO CZEKOWE P. K. O. 30 
JEST KONTEM FLOTY NA RO DO ­
WEJ 1 NIEMA NIC W SPÓLNEGO  
Z KONTEM P. K. O. 18.981, KTÓ­
RE JEST W ŁASNOŚCIĄ NASZEGO  
NIEZALEŻNEGO C Z A S O P I S M A  

„FLOTA NARODOW A".

Ćwiczenia młodych ieglarek w szkole morskiej w D  
Zajęcia praktyczne chodzenia po takelunku.

Praca nadobnych ieglarek francuskich ze szkoły morskiej w Deauville 
na trójm asztowcu  „A lcjon1',



ZJEDNOCZONA KORPORACJA 
BAŁTYCKA.

Okręty Zjednoczonej Korporacji B ałty­
ckiej (United Baltic Corporation, Ltd.), u- 
trzymujące stalą komunikację m iędzy  
Polską a Anglją, pod nazwą: „Anglo-Bal- 
tic-L ine“. Statki „Baltavia“ i „Baltonia“ 
utrzym yw ać będą na zm ianę stałą komu­
nikację m iędzy Polską a Anglją, w ycho­
dząc z Gdańska każdorazowo w piątki. 
Statki tejże linji zawijają również i do 
portu Gdyni z okazji przybycia poszcze­
gólnych w ycieczek z Angl i do Polski.

Nowy statek tejże linji ,Baltavia“, któ­
ry w m iesiącu wrześniu rozpocznie że­
glugę na linji Gdańsk— Londyn, pcsiada 
305 stóp angielskich długości, około 3300 
tonn brutto, szybkość do 10 węzłów na 
godzinę, 70-000 stóp sześciennych pomio 
szczenią na ładunki, w tern 30 000 stóp 
sześciennych chłodni do przewozu pioduk- 
tów z Polski do Anglji.

W yżej wym ienione statki ,.EuUavia“ i 
„Baltonia“ zostały specjalnie wyposażone  
we wzorowe chłodnie, celem  p.zewozu  
produktów specjalnych przem ysłu Pol­
skiego, jakiemi są: m ięso, przetwory m ię­
sne, jaja, m asło i t. p. Chłodnie te stoją 
pod nadzorem i obsługą specjalistów.

D E W E Y  O G DYN I.

Doradca finansow y Polski p. Dewey w y ­
razi! w sw em  sprawozdaniu o stanie go­

spodarczym Polski następującą znam ien­
ną opinję o naszych portach:

„Należy się spodziewać, że zarówno 
przywóz jak i wyw óz, wzrastać będą szyb­
ko ponieważ towarzystwa okrętowe zaczy­
nają zdawać sobie sprawę z tych przyw i­
lejów, których dostarcza Gdynia. Port jest 
dobrze dostosowany do Polskieao handlu, 
a rząd usiłuje drogą obniżania ciężarów  
portowych i stosowania ułatw ień prze­
ładunkowych, uczynić go m ożliw ie a t:a k ­
cyjnym . Z chwilą, gdy będzie gotowa no­
wa linfja kolejowa Herby —  Inowrocław  
— Gdynia, połączenie z morzem bogatego 
w węgiel i uprzem ysłowionego Górnego 
Śląska, stanie się niezw ykle ułatwione.

W przyszłości doniosłą pozycję w han 
dlu Gdyni stanowić będzie prawdopodob­
nie ruch tranzytowy. Położona na zakrę­
cie od południowych ku wschodnim  w y ­
brzeżom Bałtyku —  jest Gdynia logicznie  
przystosowana do roli pośrednika w han­
dlu m iędzy Europą wschodnią a central­
ną. Przewóz linją kolejową jest n iew ie l­
ki; liczba granic m inim alna, a rząd pol­
ski czyni chętnie w iele ułatw ień dla ru­
chu tranzytowego w postaci uproszczonych  
formalności celnych, szybkiej odprawy ła ­
dunku i niskich opłat. W przeciw ieństw ie  
do północnych portów Bałtyku. Gdynia 
jest w olną od lodów i dostępną dla okrę 
tów przez całą zim ę“.

ODRODZENIE ŻEGLARSTWA

W izja m alarska statku przyszłości o żaglach turbinowych.

Skonstruowany przez inż. Thomas statek 
o żaglach turbinowych

nie żaglowej, które dzięki sprężynom o d ­
ginają się i wracają na swe miejsca przy  
naporze wiatru oznaczonego strzałkę n  i.

N owy w ynalazek inż. Thomas tak zw . 
turbin żaglowych może stać się odro­

dzeniem żeglarstwa.
Princip sam polega na tern, że u ia tr  
obraca turbinę powietrzną, w ytw arzając  
w ten sposób w odnośnym mechanizmie 
energję elektryczną lub inną, potrzebną  
do poruszania statku nawet przeciw  

w iatrow i.

KONKURENCJA PORTÓW W WIEDNIU 
I BRATISLAVlE.

Sprawa konkurencji portów w  W iedniu  
i Rratislarie jest przedmiotem gorączko­
wych debat w sferach gospodarczych obu 
krajów. W alka m iędzy portami datuje się  
już od kilku lat, zaostrzyła się  zaś zw ła ­
szcza w r. 1928. M ianowicie austriackie



koleje związkowe, stojąc w obronie intere­
sów portu wiedeńskiego, obniżyły w  dniu 
1 sierpnia r. 1928 taryfy o 100 i 600 Kc. 
za wagon na przewóz zboża do Czech i 
Moraw z portu wiedeńskiego. Zmiana ta 
wprowadzona bez porozum ienia z koleja­
m i czechosłowackiem i, naruszała um owę 
taryfową austrjacko-czechosłowacką. Nie 
chcąc jednak zrywać tej um owy, czecho­
słowackie m inisterstwo kolei udzieliło  
dnia 25. VIII. 1928 analogiczne ulgi kole 
jowe dla zboża i wyrobów m łynarskich, 
idących przez port bratislawski. Sytuacja  
ta była jednak wysoce niekorzystną ula 
zachodnio - słowackiego przem ysłu m ły  
narskiego, uniem ożliwiając mu zbyt pro 
duktów w Czechach i Morawach. Pragnąc 
uchronić go od upadku, naw iązało cze *ho 
9łowackie m inisterstwo kolei rokowania z 
kolejami austrjackiemi o przywrócenie p< 
przedniego stanu. W ładze austrjackie 
proponowały podział zaplecza czesko-m a- 
rawskiego m iędzy porty w iedeński i bra- 
bratislawski, jednak rokowania na tej pod­
staw ie nie dały wyników.

W alka taryfowa przetrwała do roku 
bieżącego, przynosząc duże straty kolejom  
obu państw. Ostatecznie wobec tego, że 
wprowadzone zniżki kolejowe przez koleje 
austrjackie utraciły sw e znaczenie protek­
cyjne dla portu wiedeńskiego po ich zneu­
tralizowaniu przez odpowiednie zniżki ta ­
ryfowe przyznane przez koleje czechosło­
wackie dla portu w Bratislavie, koleje

OBROT W PORTACH GDYŃSKIM I GDAŃSKIM
WESZŁO I WYSZŁO STATKÓW O POJEMNOŚCI NETTO REJESTROWANYCH TONN.

w roku: Miiljony rejestrowanych tonn.

Gdynia Gdańsk

AEG
ELETRIZITATS-AKTIEN-GESELLSCHAFT

GDAŃSK, ELISABETHWALL 8 

WSZELKIE URZĄDZENIA ELEKTRYCZNE  
DLA S IŁ Y  1 ŚW IATŁA

INSTALACJE OKRĘTOWE I DŹWIGOWE
WŁASNE WARSZTATY REPARACYJNE NA MIEJSCU

N O W O Ś Ć

A E G Podwójna szybkość przy połowie 
obciążenia.

Daje się zastosować również 
do istniejących dźwigów.

Dobry współczynnik siły.

SILNIKI Z P O D W Ó J N E M I  
ŻŁOBKAMI DLA DŹWIGÓW



związków eustrjackie pod presją rządu 
czechosłowackiego zgodziły się przywrócić 
stan z przed 1. VIII 1928. Dnia 15 kwiet­
nia r. b. powyższe zniżki zostały anulo 
wane równocześnie przez rząd austrjacki 
i czechosłowacki. Walka taryfowa zosta 
ła zasadniczo zakończona, nie mniej jea 
nakże wzajemna konkurencja portów nie 
straciła ,na swej ostrości.

ROZKŁAD JAZDY OKRĘTÓW AMERI­
CAN SCANTIC LINE W ROKU RIEZ.

Okręty odpływają z Gdyni: s/s „Sche- 
nectady“ 13 października do Portlandu, 
Filadelfji, New Yorku, s/s „Bird City“ 23 
października do Portlandu, Bostonu, New 
Yorku, s/s „Conehatta" 11 listopada do 
Baltimore, New Yorku, s/s „City of Fair- 
bury“ 18 listopada do Portlandu, Bosto 
nu, New Yorku, s/s „Chickasaw" 9 grud­
nia do Bostonu, New Yorku, s/s „Scheneu 
tady“ JG grudnia do Baltimore, New 
"i orku.

CHOLEKINAZA.

Ból w bokach i dołku podsercowym 
(gdzie schodzą się żebra). Pobolewanie 
w wątrobie. Skłonność dn obstrukcji. Ję­
zyk obłożony. Gorycz i niesmak w u- 
stach. Odbijanie. Wzdęcie i burczenie w 
kiszkach. Bóle i zawroty głowy. Podener­
wowanie. Uryna ciemna i mętna. Są to 
początkowe objawy chorej wątroby —  
wstępne objawy kamieni żółciowych.

Podczas ataków:
W dołku i wątrobie silny ból, który się 

rozchodzi ku stronie tylnej — w pasie —

krzyżu i śięga aż pod łopatki. Wzdęcie 
brzucha, rozsadzanie żeber, parcie na 
kiszkę stolcową. Niekiedy wymioty żół­
cią. Zimne poty. Niekiedy żółtaczka.

Kuracja ziołami CHOLEKINAZA uwal­
nia od tej ciężkiej i dokuczliwej choroby.

Zioła CHOLEKINAZA są do nabycia we 
wszystkich aptekach i składach aptecz­
nych.

Przy kupnie żądać przepisu użycia (we­
dług Dr. T. Niemojewskiego). Wyrób: 
Laboratorjum fizjologiczno - chemiczne 
„CHOLEKINAZA" sp. z ogr. odp. War­
szawa, ul. Nowy-Swiat Nr. 5, telefon 
504-98. Generalna Reprezentacja na St. 
Zjed. Ameryki Półn. i Canadę: firma
„IM1CO" Box G3, Steveux Point, Wis.

000 KLM. NA GODZINĘ.

Jesteśmy świadkami niebywałych rekor­
dów szybkości. Pociąg, nawet błyskawi­
czny, już dawno przestał być synonimem  
szybkości. Cóż znaczy szybkość pośpie­
sznych transatlantyków, które łączą Euro­
pę z Ameryką zaledwie w ciągu 5 dni i 
nocy — wobec 3G-ciu godzin Drzelotu 
Lindberga? Seegrave na „Złotej Strza­
le" osiąga 372 kilometry na godzinę, ale 
to jeszcze nie zadawala rekordmanóvv. 
Amerykanin Campbell buduje nowy, po 
twornie potężny samochód wyścigowy o 
sile do 1000 koni! Zamierza osiągnąć 
szybkość — G00 kilometrów na godzinę. 
Pęd huraganu! A znowu dwaj lotnicy a 
merykańscy, biją rekord wytrzymałości, 
krążą bowiem nad lotniskiem coś 450 go­
dzin bez przerwy!

Ale oto prawie jednocześnie wraca po 
6 cio letniej samotnej wędrówce po o- 
ceanach w małej łodzi żaglowej francuz 
Alain Gerbault. G0.000 kilometrów wod­
nych bezdroży w nędznej łupinie z ża­
glem! Długie miesiące czarnych i mroz 
nych nocy, pomiędzy niebem a otchłanią 
szalejących wód Atlantyku! Długie mie­
siące potężnego napięcia nerwów, usta­
wicznego czuwania, trwogi, nadziei i krót­
kich chwil radości...

Nie szybkość więc, ale w y t r z y m a ­
ł o ś ć ,  nie szaleńczy bohaterski pęd—ale 
krwawy trud powolnego posuwania się na­
przód.

Wszystkie te rekordy na szybkość i na 
wytrzymałość zależą od wytrzymałości 
jednego, żywego i skomplikowanego apara­
tu, któremu na imie — c z ł o w i e k .

A więc — wytrwałość! Wytrwałość w 
dążeniu do celu. Wysiłek nieustanny, 
trud i znój, praca wydajna, owocna. Gro­
madzenie owoców pracy, aby trud nie po­
szedł na marne. Wstrzemięźliwość i o- 
szczędzanie. Każdy rezultat pracy, każde 
osiągnięcie częściowego rezultatu — mu­
szą mieć swdj odpowiednik i wyraz w 
stale wzrastającej oszczędności, w pom 
nażającym się kapitale, złożonym w PK<».

Wasza książka oszczędnościowa P. K. O., 
zapisane w niej rubryki i sumy — to o 
braz waszej działalności, to wierny dzien­
nik podróży waszej kruchej łódki po burz­
liwym morzu żywota.

W y t r z y m a ł o ś  ci .

A D O L F  R I C H T E R
BIURO TECHNICZNE
Warszawa, ul. Rymarska Nr. 10

Tel. Biura 10-81 i 86-79 Tel. Sklepu 86-80

Łódź, ul. Przejazd Nr 20 tel. 380

Skład i dostawa armatury 
parowej i wodnej, rur żel., 
inżektorów, pomp, pasów, 
wyrobów azbestowych i gu­
mowych, klingeritu, mooritu 

i t p. R ybacy niemieccy w Helu: Poland, Roland ueber Alles.

„D ziennik  B ydgosk i"

P O Z H A Ń S K O - W A R S Z A W S K I E  T O W f l R Z D S T W O  U B E Z P I E C Z E Ń
O P A R T E  W Y Ł Ą C Z N I E  O K A P I T A Ł  K R A J O W Y

KONTAKA 2 - 5  (dom własny), tel. 33-22 i 33-23 
W A R S Z A W A ,  C Z A C K I E G O  2  (dom własny), tel. 502-82, 250-82 i 241 40 

u b e z p i e c z a  od ognia, kradzieży z włamaniem. ] f r a n s p o r l Ó W ,  odpowiedzialności cyw ilno-praw nej, 
następstw nieszczęśliw ych wypadków, samochody i S O m o l o l l |  U S l k O d Z C ń  ( C C I S C O ) .



ŃOWA W YPRAW A NAUKOWA DO BIEGUNA POŁUDNIOWEGO NA STATKU „DISCOYERY"

Statek „Discouery”, na którem ś. p. kapitan Scott czynił swe w ypraw y na biegun (1901 r.), zosta ł ponownie w ypożyczony przez rząd  
angielski dla nowej naukowej w ypraw y na biegun południowy pod kierunkiem Sir Douglas Mawson. Statek ten w yru szył z portu we 
Wshodnich lndjach 1 sierpnia r. b„ je s t jeszcze  bardziej przystosow any do tej w ypraw y, wyposażony zosta ł w radjo, sam olot, aparat 

fotograficzny film owy• Celem ekspedycji są badania meteorologiczne i badania życia wielorybów. E kspedycja zam ierza wrócić 
za  2 i pó ł lata. Zdjęcie nasze przedstaw ia urządzenie pokładu i gniazda bocianiego.



P I E R W S Z E  I N A J W I Ę K S Z E  P R Z E D S I Ę B I O R S T W O  
EKSPEDYCYJNO-PHZE WOZOWE
Ł. P  O Z A Ń S K I

TELEFON 1001 G D Y N I A  TELEFON 1001
M AG AZYN O W A NIE T R A N SPO R T Ó W  —  A SE K U R A C JA  -  INKASO

B a n k  1*1. S l a d l h a g e n  S p .  A k c .
BYDGOSZCZ, JAGIELLOŃSKA 64 

ZAŁATWIA WSZELKIE TRANZAKCJE BANKOWE.

HURTOWMA TOWARÓW 
KOLONJALNO-SPOŻYWCZYCH
P A L A R N I A  K A W Y

W Ę G I E L ,  K O K S  H U T N I C Z Y
W A G O N O W O  i D E T A L I C Z N I E

K r y s z c z y ń s k i  i  
Z w i e r z y k o w s k i

TORUŃ, ul. Chełmińska 14,
T e le fo n  167 i 949.

R. B A R C I K O WS K I
S. A.

P O Z N A N
HURTOWNIA TOWARÓW 

APTECZNYCH I DROGIERNIANYCH. 
CHEMICZNA FABRYKA.

BIURO INŻYNIERYJNE:
I N Ż.

I .  G R O B L E W S K I  
■ H.  C Z A P L I C K I

W YKONUJE:

ROBO 1Y WODOCIĄGOWE 
KANALIZACYJNE I CENTRALNEGO 

OGRZEWANIA

Tel. 1514 GDYNIA Tel. 1514

BIURO E L E K T R O T E C H N I C Z N E  
S. Z Y G A D K O  
i  W. IEGOTKE

INŻYNIEROWIE 

Warszawa, Marszałkowska Nr. 72, Tel. 76-73

Wielkopolska Wytwórnia Chemiczna
, JHB l  A . S Ki( Sp. Akc.

Centrala w Poznaniu, AL Marcinkowskiego 5 
T elefon 3060, 3062, 5157 A d res telegraf.: „BLASK"

„ B A Ł T Y K ”
SKŁAD ŻELAZA, NARZĘDZI, 
SPRZĘTÓW KUCHENNYCH 

I MATERJAŁÓW BUDOWLANYCH

GDYNIA
K ONTA BANKOW E:

BAN K  G O SPO D. KRAJ. GDYNIA  
M IEJSKA K A SA  OSZCZĘDNOŚCI TELEF. Nr. 36

D O D G E  B R O T H E R S
SAMOCHODY 

O S O B O W E  I C I Ę Ż A R O W E
G ENERALNE Z A ST Ę PST W O  NA  

POLSKĘ I W OLNE M IASTO GDAŃSK

D O D G E  AUTO
GDAŃSK KATOWICE
KOHLENM ARKT 12 PIŁSUDSKIEGO 4

Z A S T Ę P S T W O  W E  W S Z Y S T K I C H  
W I Ę K S Z Y C H  M I A S T A C H  P O L S K I



FRANCUSKA SPÓŁKA AKCYJNA

.MMIIIII II1TIIE MISIO ItillKIEil
W CZĘSTOCHOWIE

s o c ie t e : a n o n y m e  d e  l t n d u s t r i e  TEXT1LE
CZENSTOCHOW A

• »

W AR TA
T O W A R Z Y S T W O  E K S P E D Y C Y J I I E  0 . 1.

GDYNIA
Biuro własne w porcie. Magazyn własny 

1500 m. kw. Telefon 1219.

GDAŃSK
Langermarkt 19. Telefon zbiorowy: Nr. 285 45

Adres telegraficzny dla Gdyni i Gdańska 
„WARTA"

Code: Boe Code.

Ekspedycje wszelkiego rodzaju, 

składowanie, asekuracja, makler- 

stwo okrętów. Specjalnie: tran­

sporty masowe.

STANDARD-NOBEL w  Polsce
SPÓŁKA AKCYJNA

Ż E G I K G A
WARSZAWA 

Port Handlowy Zamoyskiego 2
Telefon 76-97:

WŁASNY TABOR ŻEGLUGOWY 
NA WIŚLE. WŁASNE SKŁADY.

REGULARNA KOMUNIKACJA TOWA­

ROWA POCIĄGAM I HOLOWNEMI 

MIĘDZY GDAŃSKIEM A WARSZAWĄ 

CO 6 DNI. |

AGENTURY: Włocławek, Płock, Toruń. 
ZASTĘPCA w GDAŃSKU: Ankerlager A. G.

PEIGNAGE, FILATURE, RETORDAGE ET TEINTURERIE DE LAINES

UNION TCITIŁE
SOC1ETE ANONYME

ADRESSE TELEGRAPHIQUE:
„ETTOM"

CODES:
Te LŹPHONE Nc. 2-29.

BENTLEY 
A. B. B. 6 th. Editk n 
RUDOLF MOSSE 
LUGAGNE

ANCIENS ETABLISSEMENTS „MOTTE MEILLASSOUX & CAULLIEZ”

CZĘSTOCHOWA (Pologne).



H m  mu mu (EitiTi u.
ŚLĄSK CIESZYŃSKI G O l  E S lO l l  (Nr. TEL. CIESZYN 86.)

Poleca swój cement najlepszej, a przewyższającej znacznie normy 

jakości oraz I-a wapno budowlane. Roczna produkcja: 

c e me n t u  250.000, wapna 20.000 ton.

Jako specjalność: SICCOFIX-CEMENT  

z powodu jego zalet nieprzepuszczania wody do nieprzema­

kalnych betonów. Siccofix-cem ent jest przerabiany, jak zwykły Portland-cement.

NAJLEPSZE REFERENCJE! NAJLEPSZE REFERENCJE!

OPANOWAŁ CAŁY ŚWIAT

P I A Ł Y  R l F I I i a i O l

NA LĄDZIE — W PRZESTRZENI 

NA MORZU — WS Z Ę D Z I E  -  

SZYBKO SPRAWNIE I CZYTELNIE 

ZAŁATWIA WSZELKĄ KORES­

PONDENCJĘ.

I o w  B IO C K -B R U N  S p . A fcc .
W A R S Z A W A  H O T E L  B R I S T O L  W A R S Z A W A

O D D Z IA Ł Y :  K a to w ice , K ra k ó w , L w ó w , Łódź , Poznań , W iln o , G dańsk .



J N E S O I L
T O W A R Z Y S T W O  
E K S P E D Y C Y J N E  
DLA TRANSPORTU 

WĘGLA

SP. Z OGR.  ODP.

POLSKO-BRYTYJSKIE 
TOWARZYSTWO OKRĘTOWE S i .

GDYNIA

GDAŃSK LANGFURH

REGULARNA TYGODNIOWA 
KOMUNIKACJA STATKAMI  

P A S A Ż E R S K O -  T O W A R O W E M I  
Z GDYNI-GDAŃSKA DO LONDYNU 
I Z GDYNI - GDANSKA DO HULL 

l Z POWROTEM.

G D Y N I A ,  U L .  P O R T O W A
ADRES TELEGR. POLBRIT 

TEL. 1530, 1531.

EKSPEDYCJA MORSKA

SPECJALNOŚĆ:
TRANSPORTY MASOWE

WĘG EL,

Z Ł O M

CEMENT

NAWOZY 
S Z T U C Z N E

BUNKROWANIE STATKÓW

WĘGLEM 
GÓRNOŚLĄSKIM

GDYNIA 
UL. P O R T O W A

DOM SCHEJBY

A /  Telef.: 1617, 1809
Telef. port. 1826

UL. P O R T O W A
DOM SCHEJBY 

Telef.: 1617, 1809
Telef. port. 1826.



Delikatność, aromat 
i sm ak,

pierwszorzędny gatunek i zdrowotność, oto bezcenne 
zalety, które uczyniły kawę Hag, jedyną bezkofeinową 
kawę ziarnistą, codziennym napojem niezbędnym dla 
m iljonów i chętnie używanym środkiem spożywczym. 
Kto ją raz spróbował, nie chce odczuwać jej braku 
i pozostanie przy niej. Nie tylko ludzie nerwowi, wraż­
liwi i z nadwątlonem zdrowiem, czy to z własnego po­
pędu, czy też z nakazu lekarza, przeszli do używa­
nia kawy Hag jako czegoś samo przez się zrozumiałe­
go, ale także zdrowych, którzy przenoszą nad inne 
kawę Hag, jest cały legjon, gdyż wiedzą, że lepsze jest 
zapobieganie, niż leczenie.

Każda rozsądna Pani domu,
która chce się przyczynić do podtrzymania dobrego 
wyglądu, zdrowia i zadowolenia w rodzinie — a 

którażby tego nie chciała — winna używać tylko kawy 
Hag.
Kawa Hag nie zawiera kofeiny, a jest kawą praw­

dziwą, nad którą niema lepszej. Spożywanie jej daje 
też pełne zadowolenie, bez uszczerbku dla zdrowia. 
Pokrzepiający sen, wesołe usposobienie, świeży wy­
gląd, oto walory, których w naszych nerwowych cza­
sach brak przeważnej części ludności, a do których 

podtrzymania przyczyni się walnie kawa Hag. Pijcie 
kawę Hag, a nie zawiedziecie się.

FABRYKA 
O B U W I A

MARKO i ,

KRAKÓW—LUDWINÓW

P A T E N T Y
na wynalazki, rejestracje marek, modeli 

wzorów w Polsce i zagranicą. 
CZEMPIŃSKI i SKRZYPKOWSKI I n ż y n i e r o w i e

R zeczn icy  patentow i 
W A R SZ A W A , ul. Krucza Nr. 43.

Tel. Nr. 226-70. A dres telegr.: „PR A W O -W A R SZ A W A "

BRZESKI  AUTO
S. A.

POZNAŃ. 
ULICA 

DĄBROWSKIEGO 29.

P o l s k i e  L i n  j e  L o t n i c z e

„ L O T ”
Sp. z ogr. odp.

i b  urn musi
IIIDUNE



K A W A  Z M L E K I E M
I D E A ! ”99

jest d w a  razy tak sm aczn ą.

N I E K O  „ I D E A  Ł”
jest to bowiem czyste i nie ulegające zmianom mleko niezbierane. Na skutek  w yparow ania  
jakoteż specjalnego procesu  konserwacji zostaje ono pozbawione bakteryj, dzięki czemu daje się 

niezwykle długo przechowyw ać, jak również staje się mlekiem śmietankowym.

N I E H O  „ I D E A  l ”
jest nietylko znakomitym środkiem zastępującym  tak  wrażliwe na upały pory  letniej mleko świeże, 
lecz także jest ono nie zawodzącym  nigdy dostaw cą tak  w każdem gospodarstwie domowem,

jak również i w  każdej res tauracji  oraz hotelu.

ZnaKomicie się nadaje jaKo prowiant oKrętowy.

Dlatego też OKR E T y  CAŁEGO ŚU/IATA U Ż y W f l J A  TyLKO 
n i E K A  „ I D E A Ł ”

m AND l i m  [ONli IUILK [0
O d d zia ł na P o ls k i: 

G D A Ń S K ,  K R E B S M A R K T  1 - 8 .
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